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z szalejącym żywiołem i nie pozwoliły rozszerzyć 
się płomieniom na sąsiednie budynki fabryczne.

Groźny, ale wspaniały był to widok! Strumienie 
wody, wyrzucane z sikawek, marzły momentalnie,

miesiącami lotnik Daucourt próbował dolecieć do 
Maroka drogą z Paryża przez Konstantynopol, 
Mniejszą Azyę, Palestynę i Egipt. Zamiar ten nie 
udał się jednak.-

Drugie Pompei w Japonii.
Przed kilkunastu dniami nadeszły z Japonii wia­

domości o wybuchu wulkanu. Na wyspie Sakura-

K atastro ia  angielskiej lodzi podwodnej: Łódź podw odna „A V l l “ , k tó ra  za tonęła  
podczas ćw iczeń floty ang ielsk ie j.

Obecnie podjął ponownie ten sam lot awiator 
francuski Bonnier. który więcej miał szczęścia, niż 
jego poprzednik. Wzniósł on się w Beyrucie i do­
tarł szczęśliwie do Jerozolimy. Jest to więc pier­
wszy awiator, który szybował nad świętem mia­
stem. Wylądował on przed bramami Jerozolimy nad 
wieczorem. Skoro wiadomość o tem dostała się do 
miasta., wyległy olbrzymie tłumy, aby powitać śmia­
łego podróżnika. Gubernator wydał na jego cześć 
przyjęcie. Bonnier zabawił w Jerozolimie kilkana­
ście godzin, poczem ruszył do Port-Said. Żegnały 
go tłumy publiczności.

Lot do Port-Said ukończył Bonnier w dwie 
godziny.

szima nagle obudził się, drzemiący od 130 łat, wul­
kan i potokami lawy i popiołu zalał całą okolicę, 
grzebiąc doszczętnie miasto Kagoszima, a wraz z niem 
ws-ystkich mieszkańców w liczbie około 70 tysięcy. 
Histeryczne Pompei znalazło powtórzenie po raz 
drugi, a sceny, jakie się w Kagoszimie rozgrywały, 
nie ustępują w niczem tragizmem swym i okro­
pnością opisom znanym nam ze starych rzymskich 
autorów.

Ludność Kagoszimy do ostatniej chwili nie przy­
puszczała, że miastu grozi niebezpieczeństwo. To też 
po pierwszym wybuchu niewielka garstka najbojaż- 
liwszych opuściła miasto. Nastąpił drugi wybuch, 
a wraz z nim na miasto spadł deszcz popiołu, który 
pokrył je  warstwy na 15 stóp wysoką. Ze szczytu 

^  ulkanu lunął potok lawy na 5 m. wysokości i w te­

Drngie Pompei w Japon ii; Most bambusowy, wiodący do
wulkanu miasta Kagoszimy.

zniszczonego przez wybuch

pokrywając mury fabryczne soplami lodu. — Zdję­
cia nasze, dokonane po ugaszeniu pożaru, doskonale 
to uwidoczniają.

Pierwszy aeroplan w Jerozolimie.
Aeroplan .— ta największa zdobycz XX. wieku — 

nie tylko opanował przestworza powietrzne, ale stał 
się najszybszym środkiem komunikacyjnym. W zra­
stające wciąż szeregi śmiałych lotników nie zada- 
~ .duiają się już karkołomnem bujaniem po powie­
trzu, ale walczą zapamiętale w zdobywaniu rekor­
dów szybkości i odległości. — Co kilkanaście dni 
dzienniki donoszą o jakimś śmiałym locie, który 
został podjęty na wielkiej odległości. Przed kilku
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